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W sprawie inspektorów szkolnych. 


Lwów 14. czerwca. 

Już kilkakrotnie podnosiliśmy w pismie na- 
szem naglącą potrzebę uregulowania stosunków 
służbowych okręgowych inspektorów szkolnych, 
wykazując jak najdosadniej, że sprawa ta jest 
piekącą, że stabilizacja inspektorów okręgowych 
i przeniesienie ich na etat państwowy, w cha- 
rakterze urzędników VIII., a choćby tylko 1X. 
klasy rangi, jest sprawą niezwykłej doniosłości, 
od której w przeważnej części rozwój naszego 
szkolnictwa zależy. Załatwienia tej sprawy wy- 
czekują z upragnieniem nietylko sami inspekto- 
rowie, lecz domagał się tego nasz Sejm; p. na- 
miestnik przyrzekł kilkakrotnie, że usilnie starać 
się będzie o załatwienie tej sprawy; wyczekuje 
też tego z upragnieniem całe nauczycielstwo 
nasze. 

Z wyjątkiem 7 nauczycieli szkół średnich, 
(gimnazjów i szkół realnych), pełnią obowiązki 
inspektorów okregowych nauczyciele seminarjów 
nauczycielskich, tych jest 13 i nauczyciele szkół 
ludowych i tych jest 25. Seminarja nauczyciel- 
skie tracą bardzo wiele przez powoływanie nau- 
czyciełi ich na stanowiska inspektorów. Miejsce 
bowiem tych nauczycieli zajmują zazwyczaj za- 
stępcy, którzy sami jeszcze w wielu kierunkach 
potrzebują wytrawnego kierownictwa, wskazówek 
i rad, a zostają powołani do kształcenia semina- 
rzystów, przyszłych nauczycieli ludowych. Łatwo 
zrozumieć, że i wykształcenie seminarzystów 
w niedoświadczonych spoczywając rękach, musi 
w przyszłości okazać się niedostatccznem, nieod- 
powiedniem. Dos: powiedzieć, że n. p. z semina- 
rjum nauczycielskiego w Tarnopolu powołano na 
stanowiska inspektorów jednego nauczyciela se- 
minarjum i czterech nauczycieli szkoły ćwiczeń, 
a miejsca owych pięciu zajęli zastępcy. R 

akże i szkoły ludowe tracą bardzo wiele 
na tem, gdy się je pozbawia najlepszych sił, 
przez powoływanie ich na inspektorów. Miejsca 
tych nauczycieli, często kierowników szkół, zaj- 
mują młodzi seminarzyśei, a gdy każdy z nich 
nie mając widoków, ustalenia się na posadzie, 
stale przez inspektora zajmywanej, zwykle po 
pewnym czasie na inną, opróżnioną posadę się 
przenosi, przeto zastępcy ci bardzo często się 
zmieniają, a szkoły te skutkiem tego, miasto pod- 
nosić się, stale upadać muszą. Przez stabilizację 
inspektorów, opróżniłyby się wszystkie posady, do- 
tychczas przez nich zajmy wane i olworzyłby się 
awans dla nauczycieli; wszystkie te posady stale, 
odpowiednemi siłami, mogłyby być obsadzone. 

Posady inspektorów nietylko, że nie są in- 
tratne, lecz często są ruiną matecjalną tych, 
którzy je zajmują, to też nie dziwnego, że re 
dzie szkolnej krajowej coraz trudniej znaleźć 
kandydatów, którzyby chcieli o posady te się 
ubiegać, lub je przyjmywać. Tych, którzy zajmu- 
ją obecnie te posady, zatrzymuje chyba „na nich 
zamiłowanie zawodu, a z pewnością nie mate- 
rjalne korzyści. : 

Lecz bądż co bądż powołanie uzdolnionego 
nauczyciela na stanowisko inspektora, jest w obe- 
enych warunkach wyzyskiwaniem nieuczciwem 
i nie moralnem, jego gorących chęci pracowania 
dla dobra szkolnictwa, jego zamiłowania zawodu, 
sił moralnych i fizycznych. Kto bowiem zna wa- 
runki, w jakich inspektor szkolny pracuje, kto 
wie jakie mu stawiają wymagania, jaką obarcza- 
ją odpowiedzialnością, ten przyzna, że praca na 
tem stanowisku jest poświęceniem, które niczem 
wynagradzane nie bywa. y k 

Inspektor szkolny ma obowiązek organizo- 
wać nowe szkoły, zwidzać istniejące (każdą dwa 
razy w roku, jeżeli więc ma ich około 100 to 
znaczy, że musi odbyć w roku 200 podróży in- 
spekcyjnych), ma przeprowadzać rokowania ze 
stronami w sprawach budowy budynków szkol- 
nych, ma dbać o wyposażenie szkół, o regular- 
ne uiszczanie rozmaitych prestacyj, ma cały re- 
ferat pedagogiczny, personalny, a często admini- 
stracyjny (to znaczy że załatwia rocznie około 
3.000 ekshibitów), ma nadto usilnie Śledzić po- 
stępu zawodowej wiedzy i kształcić się ciągle. 
Nie dośpi i nie zje — trzy czwarte części swego 
życia spędza na wózku — niszczy odzież i zdro- 
wie, zaniedbuje swą rodzinę, która go widzi w 
domu ledwie w niedzielę i święta i to tak zaję- 
tym, że jej ani chwili czasu poświęcić nie może, 
a za to wszystko ma swoją płacę, którą pobierał 
jako nauczyciel į ryczałt na koszta podróży!!! 
Płaca ta wynosi od 470 do 600 lub 700 zł., a 
ryczałt 400 do 600 zł.! 

Każdy nauczyciel w miasteczku jest bez po- 
równania lepiej mąterjalnie postawiony, bo nie 
niszczy odzieży ciągłemi podróżami i ma możność 
zwiększenia dochodów swych przez udzielanie 
lekcyj prywatnych. Inspektor zajmuje stanowi- 
sko wyższe. ma tylko tę samą płacę, żadnej mo- 
żności zwiększenia dochodów, a pracę i odpowie- 
dzialność olbrzymie, „Potrzeba jest matką wy: 
nalazków,* a każdy inspektor ma tysiączne spo- 
soby nieprawe zwiększenia dochodów. Stan taki, 
jak obecny, może Się stać powodem nadużyć i 
tylko niepospolitej wyższości umysłu tych ludzi 
i prawości ich charakteru zawdzięczać należy, 
że o madużyciach prawie się nie słyszy. Atoli 
dobre, moralne i dbałe o swój byt społeczeń- 
stwo, nie powinno stawiać nikogo na pochyłości, 
na której tylko dzielne jednostki utrzymać się 
zdołają, lecz z której bardzo łatwo stoczyć się 
mogą w przepaść występku. r 

Przypominamy też, że aby módz wszystkie 
siły i czas poświęcić pracy, potrzeba mieć spo- 
kój umysłu, niezamącony troską o byt codzien- 
ny rodziny, potrzeba mieć możność zaspokojenia 
wszystkich jej potrzeb. 

Podnoszono w radzie państwa Sprawę pole- 
pszenia bytu urzędników państwowych W ogóle 
— mówiono o polepszeniu bytu urzędników po- 
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cztowych i telegraficznych, sekwestratorów po- 
datkowych, listonoszów i konduktorów  kolejo- 
wych — lecz nie słyszeliśmy w tym roku wzmian- 
ki o inspektorach szkolnych, mimo, że sprawa 
ta jest najbardziej piekącą. Podnosimy jeszcze 
raz tę sprawę przypominając p. namiestnikowi 
jego obietnicę i mamy przekonanie, że Koło pol- 
skie w Wiedniu sprawę tę pornszy i spowoduje 
ostateczne jej załatwie, t. j. stabilizację okręgo- 
wych inspektorów szkolnych. 
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Względy strategiczne i interesa ekonomiczne. 


(Głos w sprawię trasy kolei żel. przez Brzeżań- 
szczyznę.) 


Dowiadujemy się ze sprawozdań oficjalnych 
z obrad Koła posłów polskich w Wiedniu, iż zaj- 
mowało się ono w ostatnich dniach sprawą kolei 
Brzeżańskiej i wydelegowało ze swojego grona 
posła, lir. Łosia, do ministra handlu, ażeby po- 
czynił ma w tym przedmiocie odpowiednie przed 
stawienia. W komisji budżetowej izby poselskiej 
poruszył również tę sprawę poseł dr. Rntowski, 
domagając się, o ile możności, jak najspieszniej- 
szego przedsięwzięcia budowy kolei żelaznej w roz- 
ległej okolicy na wschód od Lwowa pomiędzy 
koleją Karola Ludwika a koleją Transwersalną 
z uwzględnieniem ekonomicznych interesów miej- 
scowych. Długie już lata ciągną się starania lu- 
dności interesowanej w sprawie budowy kolei że- 
laznej na Brzeżany o doprowadzenie do skutku te- 
go przedsiębiorstwa. Że starania te dotychczas 
nie doprowadziły do rezuitatu, winna temu w zna- 
cznej części emulacja pomiędzy koleją Karola 
Ludwika a koleją Czerniowiecką, których cen- 
tralne kierownictwa wiedeńskie, chociaż jednako- 
wo nie kwapiły się na serjo do przedsięwzięcia 
budowy tej kolei dowozuwej, przecież nawzajem 
przeszkadzały sobie w układach przedwstępnych. 
Obecnie wszechwładne „względy strategiczne“ 
wpłynęły także skutecznie na to, iż kwestja prze- 
cięcia tej części kraju naszego linją kolei żela- 
znej wysuniętą została na porządek dzienny — 
lecz niestety w sposób, pomijający najbezw zgię 
dniej potrzeby ekonomiczne interesowanych oko: 
lic — tak, że teraz z największym wysiłkiem sta- 
rać się muszą reprezentanci wchodzących w tej 
sprawie w grę powiatów, miast i zarządów dóbr 
o zmianę przez sfery wojskowe projektowanej 
trasy. I w tym to celu udała się w zeszłym ty- 
godnia umyślna deputacja z Brzeżańszczyzny do 
Wiednia, ażcby tam w sferach rządowych i w Ko- 
le polskiem wyjaśnić szkodliwość trasy, protego- 
wanej przez wojskowość i starać się o większe 
uwzględnienie ekonomicznej strony sprawy. Pod 
tym adresem skierowane też było zastrzeżenie 
posła Rutowskiogo w komisji budżetowej izby 
poselskiej, a ostatecznie i Koło polskie uznało za 
wskazane, całą wagą swojego wpływu starać się 
o wprowadzenie tej kwestji na pomyślniejsze tory. 

Rzecz ma się jak następuje: 

Uehwałą sejmową z 28. listopadada 1890. 
wyrażoną została potrzeba budowy kolei lokalnej, 
któraby połączyła Brzeżany i Podhajce z koleją 
Czerniowiecką i koleją Karola Ludwika, i mini- 
sterstwo handlu, reskryptem z 26. marca b. r. 
1.216 zarządziło zbadanie trasy tej projektowanej 
kolei żelaznej. Ku największemu zdumieniu swo- 
jemu dowiedziały się jednak reprezentacje inte- 
resowanych miast i powiatów ze sprawozdania 
deputacji gminy miasta Rohatyna, wysłanego w tej 
sprawie do Wiednia do ministerstwa handlu i 
wojny, że ze względów strategicznych ma na- 
stąpić połączenie kolei Czegniowieckiej ze stacji 
„Halicz“ przez Bybło-Bożyków-Potutory-Kozowa, 
z koleją Karola Ludwika w Tarnopolu. 

Gdyby trasa ta ostatecznie przyjętą została, by- 
łaby zgubną dla powiatów Rohatyńskiego i Brze- 
żańskiego, gdyż nietylko, że nie przynosiłaby im 
żadnej korzyści, ale owszem odbierałaby im na- 
wet nadzieję, ażeby kiedyś w czasie później- 
szym do budowy kolei żelaznej w tej okolicy 
przyjść mogło. I dlatego to przedstawiciele oko- 
lic, zagrożonych tak szkodliwym dla nich zwro- 
tem sprawy, jak niemniej ci wszyscy, którzy 
podzielają zdanie, iż jakkolwiek słusznem jest, 
ażeby przy trasowaniu linij kolejowych uwzglę- 
dniano w należytej mierze potrzeby militarne, 
ale że znów nie ma racji zupełnie pomijać wzglę- 
dów ekonomicznych, od których przecież naj- 
bardziej zależy rentowność linji, ażeby projekto- 
wane połączenie kolei Czerniowieckiej z Tarno- 
polem wychodziło z Chodorowa i szło na Roha- 
tyn i Brzeżany. 

Do petycji, wniesionej w tym przedmiocie 
do Rady państwa przez radę powiatową roha- 
tyńską, dołączone są jako alegata wykazy miej- 
seowości, które byłyby obsługiwane przystanki 
w razie przyjęcia tej trasy, wykaz zakładów 
pizemysłowych, które uzyskałyby w takim razie 
komunikację kolejową, a wreszcie przypuszczalny 
wykaz eksportu i importu z tego jednego tylko 
powiatu. 

Daty te, w każdym razie interesujące, przy- 
taczam w pełnej osnowie. I tak przystanek 
w Knihiniczach albo Psarach obsługiwałby miej- 
scowości: Jawcze, Wasinczyn, Oskrześnice. Ho- 
rodków, Podmichałowce, Wierzbica, Doliniany, 
Pomonięta, Psary, Dehowa, Knihynicze, Zagórze 
Knihynieckie, Podkamień, Bienkowce, Fraga, 
Podburze, Duliby, Hrusiatycze. Rohatyn: Ko- 
niuszki, Babuchów, Załuże, Potek, Wierzbiłowce, 
Rohatyn, Putiatynce, Zalipie, Podgrodzie, Czer- 
cze, Załanów, Ruda, Dziczki, Jahłusz, Lubsza, 
Mełna, Wyspa, Firlejów, Kleszezówna, Stratyn 
miast., Stratyn wieś, Dubryniów, Podwinie, Kul- 
ce, Puków, Danilcze, Zołczów, Łuczyńce, Obel- 
nica. Łopuszna lub Lipica: Cześniki, Ho- 
noratówka, ł:opuszna, Lipica górna, Lipica dolna, 
Ujazd, Sarnki górne, Świstelniki, a z innych po- 
wiatów : Sławentyć, Kurzany, Demnia i Podwy- 
sokie. 
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wychodzi codziennie niewyłączając niedziel i świąt o 8. rano. 
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W samym tylko powiecie Rohatyhskim uzy- 
skałyby przez tę trasę połączenie kolejowe na- 
Stępujące przedsiębiorstwa przemysłowe: Jede- 
naście gorzelni, trzy browary, siedm  folnszów, 
dwadzieścia młynów wodnych, ośm przedsię- 
biorstw dla wypalania wapna i gipsu, trzy łomy 
kamienia ciosowego i dwa łomy kamieni młyń- 
skich, ogółem 54 przedsiębiorstw  przemysło- 
wych. 

Istotnie, w dziwnem to “swietle stawiałoby 
panujący obecnie system rządowy, gdyby czysto 
rzeczowe argun enta ekonomiczne, przemawiające 
za pewną trasą kolei żelaznej, gdyby wreszcie 
zgodne starania reprezentacji interesowanej lndno- 
ści, wotum Sejmu krajowego i zabiegi reprezen- 
tacji kraju w radzie państwa nie zostały uwzglę- 
dnione. Ufać należy, w interesie kraju i państwa, 
że sfery decydujące nie zajmą w tej sprawie, 
w której i rachunek powinien znaleść uwzglę- 
dnienie, stanowiska dogmatycznego, ale potrafią 
pogodzić jakoś względy strategiczne z interesami 
ekonomiczny mi. 
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O trójprzymierzu. 


Hamburger Nachrichten, z natchnienia wła- 
snego czy Bismarka — o to mniejsza — przy- 
niósły w tych czasach szereg uwag o wartości 
przymierza potrójnego dla Niemiec i doniosłości 
tej pomocy, jakiej cesarstwo niemieckie od sprzy- 
mierzeńców swoich wymagać będzie mogło w 
chwili danej. Łączy się z temi uwagami zwięzła 


charakterystyka warunków wojennej porywczości' 


Francji, — charakterystyka, zasługująca na po- 
znanie i widocznie z bystrego wyszła umysłu. 
Mówiąc o Austrji, dziennik hamburski, z właści- 
wą sobie nienawiścią ekonomiczną ku temu mo- 
carstwu, oskarża je o kucie na gorąco żelaza 
ekonomicznych korzyści na kowadle politycznego 
współdziałania. Korzysta jakoby Austrja z do- 
brotliwości Niemiec i ich sprzymierzeńczej wier- 
ności i pod tarczą jej uczciwości niemieckiej ro- 
bi interesa ekonomiczne dobre dla siebie, a złe 
dla Niemiec. Pomijając to rozgoryczenie, będące 
tylko reakcją egoizmu przeciwko przyjaźni, nie- 
podobna odmówić słuszności spostrzeżeniom osła- 
wionego w ostatnich czasach dziennika, uderzają- 
cej zwłaszcza w ustępach o Austrji i Francji. 
Pochód myśli Hamb. Nachr. jest taki: Francja 
pod względem swej potęgi wojskowej dorasta 
już Niemcom; ale nie naruszy pokoju bez zupeł: 
nej pewności zwycięstwa. Gdyby Francja zacze- 
piła Niemcy, te nie liczyłyby wcale na pomoc 
Austrji, tak samo, jak Austrja nie mogłaby li- 
czyć na pomoc niemiecką, gdyby wskutek swej 
polityki bałkańskiej uwikłała się w wojnę. Ta 
ostatnia okoliczność jednak nie będzie stanowiła 
dla Francji zachęty do napadnięcia na Niemcy 
nawet-w takim razie, gdyby zmiana ministerjum 
w Anglji lub inna jaka okoliczność osłabiła pra- 
wdopodobieństwo współdziałania jej z Włochami; 
zwycięstwo bowiem będzie wtedy jeszcze dla 
Francji wątpliwem, równolegle z zagadkową po- 
stawą innych wielkich mocarstw europejskich, a 
nawet samych sprzymierzeńców niemieckich. 

„ W dalszym ciągu uwag powyższych rozwija 
dziennik hamburski hypotezę przyszłej zaczepnej 
działalności Francji na innem zupełnie, nie wo 
jennem już polu. Napaść polityczna na Europę 
całą, już nietylko na same Niemcy, ma się stać 
dla Francuzów równoważnikiem niemożliwej na- 
paści wojennej na cesarstwo niemieckie. Jest to 
pomysł zupełnie nowy, ze stanowiska francuskie- 
80 świetny, ale dzisiejszemu usposobieniu rze- 
czypospolitej któreśmy w ostatnich czasach 
na tem miejscu określić usiłowali, wcale nie od- 
powiadający. Przewiduje autor artykułu, że 
Francja pochwyci żagiew apostolską i świat ła- 
ciński przynajmniej będzie chciała zrepublikani: 
zować, aby przez rzeczpospolitą dobrać się do 
Niemiec politycznie, nie mogąc napaść ich mili- 
tarnie z pewnością zwycięstwa. „Prawdopodo- 
bniejszem od napaści zbrojnej jest usiłowanie 
Francji w celu rozsadzenia potrójnego przymie- 
rza przez oderwanie Włoch i jeżeli się da. 
zszeregowania państw świata romańskiego pod 
swoim przewodem, aby je następnie rzucić na 
mocarstwa Europy środkowej, stanowiące waro- 
wnię pokoju“. Rzecz prosta, że poprzednie zre- 
publikanizowanie państw romańskich byłoby ko- 
nieczną takiego ich wypuszczenia na Europę 
przesłankę. Hamburger Nachr. uważają Portu- 
galje za najwłaściwszą widownię takich zama- 
chów francuskich na systemat państw europej- 
skich. Gdyby się rzeczpospolita w tym kraju 
udała, niebezpieczeństwo zagroziłoby Hiszpanii, 
a pytanie, czyby je można było w porę jeszcze 
odwrócić ? Rzeczpospolita raz ustalona na półwy- 
Iberyjskim, a panująca we Francji, wywrzećby 
musiała ogromny wpływ na wewnętrzne i ze- 
wnętrzne położenie Włoch. Trudności finansowe 
i niezadowolenie, panujące w kraju, zwiększyłyby 
niebezpieczeństwo. Nic podobnego dziś jeszcze 
nie ma, ale być może — kończy publicysta w 
Hamburger Nachrichten. 


4 prowincji. 

Brody 12. czerwca. (Straszny orkan, — Po- 
może, jak umarłegu Ladzidło. — Drobne wiado. 
mości). W uzupełnieniu ostatniej, a krótkiej wzmianki 
o orkanie w Ponikwie, donoszę bliższe szczegóły. 
W naszym powiecie nie pamiętają takiego zniszczenia 
i spustoszenia, jakie zostawił po sobie orkan, szale- 
jący dnia 10. b. m. w Ponikwie wielkiej i Podka- 
mieniu. Orkan, trwający tylko trzy minuty, zburzył 
28 chat wieśniaczych, zerwał dach z cerkwi, a do- 
stawszy się oknami do wnętrza, pogruchotał świece, 
obrazy święte i ołtarze, A obiazy uniósł daleko od 
domu bożego. Cały rząd 80- do 100-letnich topoli 


połamał i wyrwał z korzeniami, zaścielejąc niemi drogę 
do pałacu hr. Borkowskiej, której także nie oszczędził, 
gdyż caly park, istniejący już 150 lat, a który ogro- 
dzony był żelaznymi sztachetami, połamał, pogrucho- 
tal, tak, że ani jednego drzewa nie zostało; także 
dach z pałacu zerwał, a księdzu uniósłszy dach 
z domu mieszkalnego, na którego strychu była roz- 
wieszona świeżo wyprana bielizna, igrał z nią. a po- 
rwawszy na Wszystkie strony, nie zostawił mu chustki 
do nosa nawet. Od naocznych świadków dowiaduję 
się o strasznem zniszczeniu, którego żadne pióro 
opisać nie potrafi. Jek już wam doniosłem, padły 
ofiarą cztery Osoby, a kołyskę, w której leżało nie- 
mowę, porwał wiatr i uniósł daleko w pole, żyda 
zaś porwanego przez wicher, znaleziono o pół kilome- 
tra od swego domu bezprzytomnego. Także w Pod- 
kamieniu wielkie porobił orkan spustoszenia, ale o 
tych doniosę później, bo do tej chwili nie mam jeszcze 
dokładnych szczegółów. 

Korzystać ze sposobności jest wielką sztuką, ale 
nie zawsze się uda. Tak też i nasza rada gminna, 
wraz z izbą handlową chcą korzystać z tego, ŻE rząd 
pizyrzekł miastu Tryestowi odszkodowanie za zniesie- 
nie wolnego handlu, odniosła się telegraficznie do po- 
słów swoich pp. dr. Byka, dr. Rosenstocka i do 
Koła polskiego o wniesienie interpelacji przy rozpra- 
wie o odebranie miastu temu przywileju, ażeby i 
miastu naszemu coś dać, oraz wysyła petycję, wy- 
pracowaną przez radnego p. Herzberga Frankla, do 
rządu, rady państwa i Koła polskiego w tej samej 
sprawie. W tej petycji żądają tylko pożyczki bezpro- 
centowej w kwocie '/, miijona do budowy koszar, za- 
kładania fakryki tytoniu, sądu kolegjalnego i szkoły 
przemysłowo-handiowej. Więcej nie. Pomoże, jak... 

Wybory do tutejszej izby handlowej rozpoczynają 
się 15. b. m. i będą trwały aż do 18. dla przydzie- 
lonych okręgów, a z miasta Brodów 23. i 24. b. m. 
Do komisji wyborczej należą pp. radea namiestnictwa 
hr. Russocki z urzędu, Burstin, Byk, Chajes, Herz- 
berg-Frankel, Kulak i Mayer. 

Mowa, wygłoszona przez p. dr. Herzla w dniu 
3. maja, wyszła drukiem w księgarni p. Westa w 
języku polskim i niemieckim. Pięknego tłumaczenia 


LSI 


poskiego dokonał p. Aszkenazy, nauczyciel szkoły 
izraelickiej. 
Dnia 16. b. m. obchodzi grono profesorów i 


uczniowie tutejszego gimnazjum uroczyśćie jubileusz 
25-letniej służby nauczycielskiej dyrektora p. Franci- 
szka Adlofa. 


- Z krajowych zdrojawisk. 


Iwonicz 9. czerwca. 

(r.) Mimo dość opóźnionej w rb. wiosny, wcze- 
śnie zaczyna ożywiać się tntejsze zdrojowisko. Nomi 
nalny początek sozonu przypada wprawdzie już na 20. 
maja, zazwyczaj jednak mało kto w pierwszych dniach 
tej pory wybiera się do kąpiel, obawa bowiem o 
zmienność aury silniej oddziaływa, niźli wszelkie ulgi, 
przyznawane przez zarząd zdrojowiska uczestnikom 
pierwszego sezonu. 

. W rb. znalazło się odważnych więcej, niż zwykle. 
Lista gości kąpielowych wykazuje dziś 185 osób; 
cyfrę w porównaniu z latami poprzedniemi o tym sa- 
mym czasie wcale znaczną. W ich rzędzie spotykam 
kilka nazwisk dobrze znanych we Lwowie i kilka 
rodzin z Królestwa 

Lekarzy zakład posiada dwóch. Porady udzielają 
lekarz zdrojowy dr. Klemens Dębieki ze Lwowa i dr. 
Kaden. 

Rychlej także, niż lat poprzednich, przybyła mu- 
zyka. Kapela braci Anberów z Tarnowa rozpoczęła 
wczoraj popołudniu tegoroczną kampanję zdrojową, 
wzmocniona o dwóch członków tak, iż obecnie liczy 
łącznie z kapelmistrzem 15 sób. 

Jakkolwiek zakład ma fizjognomię nie wiele ró- 
żną od zeszłorocznej, spostrzegłem z przyjemnością, 
że niejedno w nim zmieniono na lepsze. Co czas nad- 
psuł, troskliwa ręka ludzka przywróciła znowu do po- 
żądanego stanu. W adaptacji pomieszkań widoczny 
także pewien postęp, nawet tam, gdzie niska cena nie 
pozwala rościć zbyt wiele pretensyj. Nadto zaś pozni- 
żał zarząd tu i owdzie ceny, które w praktyce oka- 
zały się zbyt wygórowane. 

Czytając 0 szybach naftowych, wierconych na 
terytorjum zakładu, podzielałem wraz z wielu innymi, 
skazanymi na regularne odwidzanie Iwonicza, obawę, 
że ziezrównanej czystości powietrze tutejsze ulegnie 
zwykłemu w pobliżu takich kopalń przesycenia wyzie- 
wami naftowemi, Na szczęście obawa okazała się nie- 
uzasadnioną, Szyby wiertnicze  niedostrzegalne są dla 
oka, a także zmysł powonienia nie zdoła ich wytro- 
pic. Ropę odprowadza się rurociągiem długości dwóch 
kilometrów po za zakład, ścieki zaś ujarzmiono szezel- 
nem nakryciem z desek. 

Bełkotka, mimo, Że gazy znalazły skutkiem do 
bywania nafty, nowe ujście, funkcjonuje wybornie; — 
ngada“ głośno i pochwyciwszy ogień, płonie, jak da- 
wniej, jaskrawą pochodnią. 

Jeszcze. w zimie dzienniki doniosły o odkryciu 
nowego a niezwykle obfitege źródła solanki. Przygoto- 
wania do eksploatacji tego źródła są już na ukończe- 
niu Za kilka dni stanie gotów rurociąg, za pomocą 
którego solanka spływać będzie do łazienek i tak 
użytą zostanie dla celów kąpielowych. Rurociąg ten 
ma pół kilometra długości, pompa zaś sięga de 150 
metrów. Oczywista, że koszta tego urządzenia są 
bardzo znaczne, opłacą się one jednak stokrotnie, no- 
we bowiem źródło rokuje Iwoniezowi nową także erę. 
dozwała zakład zdrojowy rozszerzyć i nadać mu wię- 
ksze jeszcze, niż dotąd, znaczenie. 

Pogodę mieliśmy dotąd wcale pomyślną; deszcz 
ledwie nocami odważał się od czasu do czasu zwil- 
żyć tutejszy grunt piasczysty. Wczoraj i onegdaj pa- 
nował prawdziwie lipcowy upał. Dziś za to chmarno 
i dżdżysto, barometr jednak dozwala mieć nadzieję, 
że to nie długo potrwa. 


Morszyn 9. czerwca. 
Wyczytałem w Dzienniku Polskim w kronice 
odezwę ks. A. Śmiałka, pisaną po powrocie z Wóris- 
hofen. Kapłan ten nie doznawszy żadnej ulgi w swych 
cierpieniach i widząc innych chorych, również nieu- 


Przedpłatę | ogłoszenia prajmo: mi Lwowie 


B :re Administracji „Dziennika Polskiego", plse Marj>rk:, 


Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 


Prywatna Korespondencja i nekrologi 1% ct. od wierwsza 
Drobne occie po l'j, centa od wyramu, Pomie-zkania, 
a 


Reklamy w rubryce Nadesłane 20 ct. ed wiersza 
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Rok XXIV. 


liczba 6 i 7, w domn pana Kiselti : we Wiednia 
pp. Haasenstein et Vogler (Otto Maass) M. Dukcs 
H. Schalek; A. Oppelik; Rudolf Mosow. W Berlinie 
Fzzzkfarcie  Kolonji: Haasenstein et Vogler | G. L 
3 w Hamburgu: Karoly et Liebmann W War- 
szawie: Roichmann /Frendler W Paryżu: C. Adam, 
Rue des saints Perósi 81 
6 centów od jodnege 
wiersza drobnym drukiem (petit) 


epy po l ct. od wyrazu. 


miejętnie i niedbale traktowanych p.zez ks. Kneippa, 
postanowił, jako człowiek sumienny, ostrzedz publi- 
czność, aby nie była tak łatwowierną i nie poddawała 
się leczeniu ks. Kneippa, niedbale i nieumiejętnie za- 
stosowywanemu. 

Istotnie, po co jeździć dziś do Wóreishofen. kiedy 
mamy w kraju wzorowe zakłady. z 

Oprócz wspomnianego przez ks. Śmiałka zakladu 
dr. Chramca, 
Ebersa w Krynicy, dr. Kułaczkowskiego w Szczawnicy, 
dr. Majewskiego w Kisielce, a w końcu najlepiej i od 
dawna mnie specjalnie znany zakład dr. Aleksandra 
Medweya w Morszynie. Wszak dr. A. Medwev na- 
pisał broszurę o fałszywej metodzie ks. Kneippa i dał 
ją do rozpowszechnienia księgarni Hoszeka i Spółki 
we Lwowie. Dr. Medwey, złożył dowód w tej bro- 
Szurze wysokiej znajomości leczenia wodą, wspartej 
czierdziestoletniem doświadczeniem ojca swego, a wzbo- 
gaconej jeszcze nowymi poglądami. Zwracam więc 
uwagę, jako pacjent, na zakład w Morszynie, w któ- 
rym oprócz wybornego powietrza, smacznego i poży: 
wnego wiktu, doświadczają i doświadczali chorzy fy- 
miennej opieki i światłej rady. 

Chorzy w najpoważniejszych cierpieniach odjeż- 
dżają ztąd uzdrowieni, lub przynajmniej z ogromnym 


zasobem; sił do zwalezenia zastarzałych swych cierpień. 
i z e ee 


KRONIKA 
v ° 

Kalendarz, Poniedziałek (15.): Wita i Modysty. 
Wschód słońca o godz. 4. minut 5, zachód o godz. 7 
minut 56. 

Egzamina dojrzałości w wyższej szkole realnej 
w Stanisławowie, odbywały się w dniach od 8. do 
10. bm. pod przewodnietwem rektora lwowskiej poli- 
techniki p. dr. Franke. Do egyaminu zgłosiło się 14 
abiturjentów i 2 eksternistów. Swiadectwo dojrzałości 
otrzymali: Baczyński Włodzimierz, Bogad Maier, 
Cieński Mikołaj, Cyprjan Teofil, Draczyński Włady- 
sław, Kuzian Franciszek, Malikiewicz Władysław, 
Miazga Antoni, Stark Henryk, Zdanowiez Marcin. 
Pozwolone 4 abiturjentom poprawić egzamin z jedne- 
go przedmiotu po ferjach. Reprobowano na rok 1 
ekstarnistę, jeden odstąpił od egzaminu. Jeżeli wli- 
czymy to, iż zdanie egzaminu z odznaczeniem, należy 
do rzadkości w Stanisławowskiej szkole realnej, wi- 
dzimy, że wynik egzaminu, zwłaszcza na tak małą 
liczbę zkłaszających się abiturjentów. wcale nie jest 
pomyślnym. Przyczynę tę zbadać powinna” rada szkolna 
krajowa, której zadaniem jest przecież dbać o rozwój 
szkoły. 

Kongres pocztowy we Wiedniu. Pierwsza ko- 
misja powszechnego kongresn pncztowego ukończyła 
rewizję głównego traktatu powszechnego związku pů- 
cztowego i poleciła uregulowanie sprawy korespon- 
dencji za pomocą poczty okrętowej i za. pośrednictwem 
komendantów statków wojenuych. Druga komisja pro- 
jektuje zaprowadzenie nowych postanowień, na któ- 
rych mocy państwa, należące do związku, będą obo- 
wiązane wzajemnie do ścigania nadużyć, powstałych 
z fałszowania marek. Trzecia komisja ukończyła re- 
wizję ugody w sprawie przekazów pocztowych. Czwarta 
komisja uchwaliła pierwszą część projektu kodyfikacji 
wszystkich postanowień w jednym traktacie głównym 
i w regulaminie wykonawczym. Projekt ma jeszcze 
być dokładniej zbadany. Drnga część projektu, odno- 
sząca się do uproszczenia tekstu traktatu głównego, 
jest jeszcze przedmiotem obrad w komisji. 

Wiejskie operatorki. W braku pomocy lekar- 
skiej i środków medycznych, po wsiach włościanie 
umieją sami sobie radzić w potrzebie i bez wahania 
przystępują nawet do operacyj chirurgicznych. W 
większości wypadków ułatwia to chorym przejście do 
lepszego świata, w niektórych jednak, bez kwestji, ra- 
tuje im życie. 

Oto mimy tego przykład świeży: We wsi Za- 
horoe, w Królestwie Polskiem, znalazł się w stadzie 
złośliwy byk, który zaczął napadać na lndzi i hanie- 
bnie pokaleczył kilka osób. Między innymi, włościance 
Halczykowej rozpruł brzuch tak, iż wnętrzności na 
wierzch wyszły. W pobliżu ani doktora, ani felezera 
nie było, pomoc zaś doraźna była koniieczną ze wzglę- 
du na niebezpieczeństwo życia. Wnet zebrały się ko- 
biety ze wsi i po krótkiej naradzie przystąpiły do 
operacji. Ulożywszy chorą na ławie, wsunęły jelita 
do jamy brzusznej i naciągnąwszy skórę, Zaszyły ją 
prostą worową igłą, zawleczoną grubą nitką domowej 
przędzy. Poczem obandażowały chorą ręcznikami ; 
usznurowały ją rzemykami. Operacja udała się nader 
pomyślnie. Chora gorączkowała dni parę, lecz już ma 
się lepiej i chodzić zaczyna. 

„Grand prix*. Wielką nagrodę Paryża, rozegraną 
na torze Longchamps w dniu 7. bm. — jak doniosły 
telegramy — wziął „Clamart“, koń ze stajni młodego 
hodowcy, Edmunda Bianc, na torach francuskich i 
angielskich zajmującego dziś poważną pozycję. „Cla- 
marta” dosiadał dżokiej T. Lany, trzeci raz już zdo- 
bywający „Grand prix de Paris“, Drugim w gonitwie 
tei był „Révéreud“ także ze stajni Blanca, trzecim 
zaś „Clément“. Jak w zeszłym zatem roku, tak i w 
w bieżącym, powinęła się noga wielkiemu augurowi 
Figara, Robertowi Miltonowi. który w osobnym ar- 
tykule zwycięstwo przepowiada? „Gouvernewr'owi, na 
drugim i trzeclem miejscu stawiając „Ermaka'* i „Ca- 
prieornea'. Ostatni z nich był czwartym, pierwszy 
piątym. drugi zaś szóstym tylko. Porażka na całej linji 

„Żyd wieczny tułacz* odwidził w tych dniach 
miasteczko Meiszen w Bawarji. Jes; to starzec siwiu- 
teńki, jak gołąb, rzeźki jednak i pełen sił, pomimo 
26 roku życia, Przed trzydziestoma laty starzec ten 
stracił w pożarze żonę i dzieei, odtąd więc puścił się 
na wędrówkę i przechodzi coraz dalej. „Zwidziłem 
całą Europę i Amerykę, nie zatrzymując się nigdzie 
dłużej nad kilka godzin. Jestem przekonany, iż umarł- 
bym natychmiast, gdybym gdziekolwiek dłużej nad 
jedną dobę zabawił.” Starzec ten w samej rzeczy 
wypoczął tylko w Meiszen i podążył dalej, nakupi- 
wszy zapasów żywności. Obeenie nowoczesny „żyd wie- 
czny tułacz' udał się do rodzinnego miasta pod Ko- 
penhagą, zkąd podąży do Azji. Na utrzymanie wy- 
starcza mu procent od niewielkiego kapitaliku, amie- 
szczonego w jednym z banków duńskich. 
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godzi się wymienić także i zakład dr. % 
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Egzamin dojrzałości który odbył się w gimna- 
z.um w Jaśle pod przewodnictwem inspektora szkół 
średnich dra Germana wykazał następujący rezultat: 
Z 34 uczniów VI. klasy zgłosiło się do egzaminu 
27 uczniów publicznych, nadto 4 eksternistów. Ńwia- 
dectwo dojrzałości otrzymali: 1. Boczoń Mieczysław, 
2. Chylak Hipoiit, 3. Czerlunczakiewiecz Emil, 4. Fi- 
scher Władysław, 5. Kafel Władysław (z odznacze- 
niem), 6. Koteczek Ignacy, 7. Laskowski Konstanty, 
8. Litwiniszyn Stanisław, 9. Lach Józef, 10. Majewiez 
Jan, 11. Patta Michał, 12. Pluwak Michał, 13. Ro- 
gulski Józef, 14. Ruciński Jan, 15. Sękowski Jzn, 
16. Sobel Maksymilian, 17. Szafran Łucjan, 18. Szu- 
- rek Franciszek, 19. Urbanek Józef, 20. Wasylczak 
Eudokim (z odznaczem) i eksterniści: 1. Banicki Jó- 
zef, 2. Mokry Marjan, 3. Menciński Jan, 4. Rajchel 


Jędrzej. — Jednego ucznia publicznego reprobowano 
na rok, a 6 pozwolono poprawić egzamin zZ Jednego 
przedmiotu po wakacjach. — Dnia 9. czerwca nastą- 


piło uroczyste rozdanie świadectw abiturjentom przez 
radcę szk. p. (rermana. a 

Wystawa przyrodniczo-lekarska w Krakowie. 
Przypominamy wszystkim interesowanym, iż ostatni 
termin zgłaszania się wystawców mija 20. czerwca 
br. i że po tym dniu już, z powodów technicznych, 
zgłoszenia przyjęte być nie mogą. To samo odnosi się 
do ogłoszeń w katalogu wystawy. do których prawo 
mają tylko wystawcy. 

Z przyjemnością zapisujemy, że dotychczas zgło- 
siło się na wystawę do stu osób tak w dziale nauko- 
wym, jak i przemysłowym, a wystawa przybiera roz- 
miary znacznie większe, jak z początku myślano, a 
co — jak na tak krótki czas, jaki do zorganizowania 
wystawy pozostawał — jest znakiem bardzo pomyśl- 
nym. Jeśli jeszcze komenda wojskowa — co obiecano 
— przedmiotami trainu sanitarnego obeśle natenczas 
wystawa obecna będzie największą z dotychczas u nas 
urządzanych wystaw w tym rodzaju. 

Do komitetu wykonawczego postanowiono z pro- 
sić uezniów fakultetu lekarskiego i filozofieznego z lat 
wyższych, dając im tym sposobem możność zapozna- 
nia się z wewnętrzną stroną organizacji tego nanko- 
wego przedsięwzięcia. 

„Wszelkie sprawy, lyczące się wystawy. załatwia 
dr. Sliwiński, do którego też należy adresować listy 
i zgłoszenia. 


Dar. Cesarz udzielił z prywatnej swej szkatuły 
gminie Bołszowce, w powiecie rohatyńskim, na bu- 
dowę szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł. 

Zastępcy marszałka kraj. p. Chamcowi, 


składali wczoraj życzenia z okazji imienin, członko- 
wie Wydziału krajowego, urzędnicy i wiele osób 
z miasta. Z prowincji i z Wiednia otrzymał pan 


Chamiee wiele telegramów i listów z życzeniami. 

Adres. W mieście naszem zbierają podpisy na 
adres dla ks. arcybiskupa [ssakuwicza. Dotąd ze- 
brano już przesz:o 10.000 podpisów. 


Temperatura. Barometr idzie w górę. Srednia 
tamperatura wczoraj była -|- 101°C., najwyższa 
-} 16'070., najniższa -} 5 4°C. 

Na dziś zapowiada stacja spostrzeżeń Szkoły pu- 
litechniecznej. Wiatr będzie co do kiernnku zmienny 
z zachodu, eo do siły słaby (2), średnia tempera- 
tura doby będzie około <- 120'0., stan nieba 
będzie przeważnie zmienny — a względna wilgo- 
tm ść powietrza około 30 pre.; opad deszcz nie- 
znaczny —— pogoda niestała. 

Wycieczka. Ochotnicza straż ogniowa „Sokół” 
urządza dziś — oczywiście, jeżeli pogoda sprzyjać 
będzie, wycieczkę z muzyką wojskową do lasku za 
Parkiem Stryjskim, tuż obok toru wyścigowego. 
Wycieczki ochotniczej straży odznaczają się zawsze 
doskonałą zabawą i nikt z uczestników ich nigdy nie 
nzrzekał na nudy. Otóż i dzisiejsza zabawa, wozma- 
icona śpiewem „Echa“ i tańcami, będzie niezawodnie 
bardzo ochocza. 

Zasiłek. Rada miasta Lwowa uchwałą z dnia 
14. maja udzieliła pierwszy zasiłek z fundacji ś. p 
Emilii Dębkowskiej «l» młodzieży rzemieślniczej v | 
kwocie 100 zł. ezeladnikowi szewskiemu Stanisławowi 


Drobne ogłoszenia. A 
S S 


Do ni 88 i en i a rozm ai te Dies pare nowy zaraz do sprze- 


1. Kazimierzowska 24 parter 


po 1*/, centa od wyrazu. 
N posiadająca 

nder hygieniczny, zalecany przez 
lekarzy, bez żadnych domieszek, poleca 
Adolf Pokorny, magister farmacji. 
Lwów, Wałowa 15. Cena pudełka 70 et. 
po A 


niemiecki, 
nmieszczeDia, 


Jauczy cielka s praktyką wieloletnią, 


muzykę i t- d. 
Adres: Z. C. w Zielonej 
p. r. Kociubińczyki. 


mana "| 


Schiidlowi, dla umożliwienia mu otwarcia samoistnego 
rzemiosła. 

Wyścigi konne rozpoczynają się dziś i trwać 
będą z przerwami przez cały tydzień. Program bie- 
gów dnia dzisiejszego podajemy na innem miejscu, 
tutaj dodajemy, że niepogoda: wcale na odbycie się 
wyścigów nie wpływa. Drugi dzień wyścigów nazna- 
czono na wtorek. W środę jest przerwa, a we czwar- 
tek rozegraną zostanie wielka nagroda cesarska I. 
klasy, wynosząca 4.000 zł. W piątek nie ma wyści- 
gów. Sobotni dzień przeznaczony jest głównie na po- 
pis koni szkolnie ujeżdżonych i popis w skakaniu 
koni. W tym dniu odbędzie się także gonitwa myśli- 
wska. 

Wyścigi 
21. bm. 

Program z dnia tego zawiera pięé biegów, a 
między temi bieg z przeszkodami koni wierzchowych 
i oficerski bieg myśliwski. 

Jak wypadną dzisiejsze wyścigi, trudno przewi- 
dzieć, tembardziej, że tor wyścigowy w skutek kilku. 
dniowego deszczu jest znacznie uszkodzony. 


Ruch bardzo ożywiony panował wczoraj we 
Lwowie. Mnóstwo dwu i czterokonnych ekwipaży 
przejeżdżało po ulicach, a we wszystkich pierwszo- 
rzędnych cukierniach i restauracjach hotelowych pełno 
było sportsmenów, k:órzy oczywiście o niczem innem 
nie mówili, jak o wyścigach, obliczając szanse wy- 
granych, mniej lub więcej znanych, a na innych to- 
rach wyścigowych wypróbowanych już koni. Zjazd 
z prowincji jest bardzo liczny, a najlepszym tego do- 
wodem, że wszystkie hotele są zapełnione, a nawet 
przepełnione. 

Z magazynu w domu l. 8, przy ulicy Sobie- 
skiego, skradziono na szkodę kupca A. Auhaucha 
znaczne zapasy papieru. lndywiduum, podejrzane 0 
popełnienie tej kradzieży aresztowano. 

Kradzież. Wczoraj w nocy nieznany sprawca 
włamał się do stajni N Śchitchtera we wsi Zama- 
stynowie l. 183 i skradł czarną krowę. 

Do pomieszkania parterowego w domu przy ul. 
Rzeżnickiej, dostał się ubiegłej nocy przez okno zrę- 
czny rzezimieszek i skradł suknie, wiszące we fra- 
framudze. € 

Na Wysokim zamku :iresztowa? patrol policyjny 
dwóch niebezpieczuych złodziei Stanisława O. i Józefa 
W., przy których podczas rewizji znaleziono rozmaite 
przedmioty, oraz pieniądze pochodzące niewatpliwie z 
kradzieży. Złodzieje «hege policję w błąd wprowadzić, 
podali fałszywe nazwiska, sztuczka jednak nie udała 
się, gdyż zostali na inspekcji poznani i osadzeni w 
areszcie. 


zamknięte zostaną w niedzielę dnia 


—O2R$6 SÓLZĘEW——— 

Prywatne egzamina na mistrzynie Froeblo- 
wskie będą się odbywały w żŻeńskiem seminacjum 
nauczycielskiem w piątek dnia 26. czerwca od go- 
dziny 8. począwszy: egzamina zaś na nauczycielki 
robót ręcznych kobiecych w sobotę dnia 27. czerwea 
od godz. 10. począwszy. 

Oględziny lekarskie kandydatów i kandydatek 
do leczniczej kolonji rymanowskiej odbyły się w dniu 
ll. czerwca br. Nazwiska przyjętych będą wkrótce 
podane do publicznej wiadomości." 

Popis. W uzupełnieniu sprawozdania o popisie 
szkoły p. Dnninowej, które onegdaj w braku miejsca 
podaliśmy tylko w krótkości, dodajemy jeszcze na- 
stępujące szczegóły. Wśród popisujących się, odzna- 
czyły się wielkim talentem przedewszystkiem obie pp. 
Konturkówny. Gra ich pełna zrozumienia, wywołała 
rzęsiste oklaski, które zmuszały opisujące się do 
kilkakrotnego pojawienia się na estradzie. Prześlieznie 
wystudjowała Chopina „Romance“ panna J. M..., a 
już prawdziwy koncert dała panna Sediakówna, gra- 
jąca niezwykle trudny i olbrzymi ntwor Mendelssohna 
z nadzwyczajną miarą i uczuciem, popisując się 
przytem niepospolitą techniką. Koroną wieczoru jednak 
była gra p. Bielańskiego, tak skończona, że śmiało 
twierdzić możemy, iż sfera prawdziwego artyzmu stoi 
dła popisującego się otworem. 

Popis zatem tegoroczny p. Dunin stwierdził tylko 
jeszcze raz, iż sława, jaką się cieszy jej szkoła, jest 


Abonament 


na obiady po różnych, a sto 


po bardzo umiarkowanych 
przyjmuje 


języki : polski, francuski, 
poszukuje 
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Na sprzedaż 


Jan Szpysz, 


restaurator „Koła Literacko -Artystyczn.* 
w gmachu teatralnym I. piątro. 


sunkowo 
cenach 4 


DZIENNIK POLSKI z dnia 15. Czerwca 1891 r. 


zupełnie zasłużoną i że na przyszłość 
kować jak najpiękniejsze nadzieje. 


a 
Wiadomości literackie i artystyczne. 
„Kurjer carski“, widowisko sceniczne w dzie- 
sięciu odsłonach, przerobione z powieści Vernego 
przez Adolfa Walewskiego. ukaże się na scenie teatru 
letniego w poniedziałek. Ilustracja muzyczna sztuki 
jest dziełem p. Słomkowskiego, świetne kuplety 
w scenie z balonem odśpiewa p. Skalski. Układem 
tańców zajął się p. Zymirski. Nową dekoracje przy- 
noszą zaszczyt p. Diillowi. 

Garderoba również 
nową. 

Cały zaś personal dramatu i część personalu 
operetkowego bierze udział w tej sztuce, która win- 
naby wywołać niezwykły efekt. 

Z wystawy. Dwa piękne wachlarze, z których 
jeden przedstawia „Scenę z polowania“, drugi zaś 
„Stado koni“, nadesłali na naszą wystawę obrazów, 
pp. Juljusz i Wojciech Kossakowie, p. Leonja Littrow 
zaś dwa „Widoki morskie“. 

Prócz tego zapowiedziane są prace pp.: Harasi- 
mowieza Marcelego,  Kaczora-Batowskiego, Popiela 
Tadeusza i Reyznera. 

W ubiegłym miesiącu zakupiono z naszego sa- 
lonu sztuki, następujące obrazy: hr. Stan. Badeniowa 
nabyła „Pastel“ Batowskiego, pani Bielska „Krajo- 
braz“ Popiela, pani Bocheńska „Widok“ Littrowa, p. 
Cybulska prace Popiela i Weina, dr  Horszowski 
akwarelę Augustynowicza, p. Kopecki „Studjum* 
Augustynowicza, p. Ostrowski akwarelę Kossaka, hr. 
Siemiński „Wachlarz* Kossaka, p. Winiarz dwa 
utwory Szernera, p. Wojciechowski „W niewoli“ 
pędzla Popiela. 


L 
Teatr letni. 
(„ Boccacio", operetka w 3 aktach Souppégo). 

W latach ośmdziesiątych popularny maestro Soup- 
pé, którego słusznie ktoś nazwał starcem co do wie- 
ku, młodzieńcem pod wzgiędem twórczości, a dzie- 
ckiem co do serca — święcił najświetniejsze swe 
tryumfy. 

W lutym 1879 r. pojawił się „Boccacio“, w 
rok później „Donna Juanita“, które dodały świeże 
laury do pozyskanych już poprzednio przez kompozy- 
tora „Fatinicy“. 


będzie niemal całkiem 


można jej ro- 


Majestatycznym majordomem był p. Kiczman. 

Publiczność zebrała się nadspodziewanie licznie 
oklaskując przychylnie każdy prawie ustęp kompo- 
zycji. 

Gra kolerów za pomocą światła elektrycznego 
sprawiała efekt wspaniały. Elm. 


Przegląd polityczny. 


* Porta rozporządziła, że w Statej Serbji 
każda gmina chrześcijańska ma wybrać ośmiu 
stróżów bezpieczeństwa, którzy jako uzbrojona 
policja lokalna mają czuwać nad bezpieczeń- 
stwem i organizować odpór przeciw bandom 
Arnautów. Już przed kilku laty Rifaad basza 
taką policję był powołał. 

(Telegramy z innych pism.) 

Berlin 10. czerwca. Powiat Meppen, osiero- 
ciały przez śmierć długoletniego swego reprezen- 
tanta Windthorsta, wybrał na następcę jego w 
parlamencie radcę sądu okręgowego Brandenbur- 
ga, który już jest członkiem centrum w sejmie 
pruskim. Spuściznę po Windthorście w sejmie 
pruskim powierzył powiat Meppen, jak powiada 
Germania, wicemarszałkowi parlamentu hr. Balle- 
stremowi i wybór jego ma być zapewniony. Przy 
wyborach, dokonanych wczoraj do parlamentu, 


p. Brandenburg nie miał żadnego współżawodni- 
ka. (K. P.) 


Londyn 13. czerwca. O procesie Cumminga 
Morning Post wyraża zdanie, iż kwestję szuler- 
stwa należałoby rozstrzygnąć przy samym stoliku 
karcianym. Morn'ng Chronicle potępiając surowo 
księcia Walji, wyraża zdanie, iż na dalszą ka- 
rjerę jego proces dzisiejszy może wywrzeć wpływ 
niemniej szkodliwy, jak na sławę Marji Antoniny 
wypadek z brylantowym naszyjnikiem. Daily 
News powiadają, że Cumming zaprzepaścił bez- 
powrotnie swe dobre imię, a książę Walji nosi 
się z przykazaniam bakkarata, jak mahometanin 
z dywanem, na którym odprawia modlitwy. Stan- 
dard przyznaje, że podsądni wychodzą z sądu 
z nieco podszarganą reputacją, a książę Walii 
zasłużył na naganę, która spada na wszystkich | 
uczestników tej sprawy. Standard ubolewa nad | 


„Fatinica“ przyniosła swemu twórcy w czystym ; widokiem księcia, otoczonego szulerami i konklu- 


zysku piękną posiadłość wiejską pod Eggenburgiem. 
W niej to powstał „Boccacio“ — w chwilach, swoluych 


duje, że uczyniłby dobrze podpisując deklarację, 
iż więcej grać nie będzie. Times dowodzi, że ks. 


od żmudnej kultury szparagów, które były podówczas ! Walji powinien także podpisać deklarację, iż 


głównym przedmiotem troskliwości mistrza. . 

A jednak „Boccacio“ i p-d względem wartości 
muzycznej i pod względem scenicznym przewyższa 0 
całe niebo „Fatinieę*, 

Muzyka „Boccąccia*, utrzymana w stylu szla- 
chetnym, wykazuje. zarówno w układzie jak w insiru- 
mentacji, nadzwyczajne bogactwo myśli. Nie brak też 
w partyturze ustępów, okraszonych prawdziwą poezją, 
a i plebs żądny silnych wrażeń, znajdzie w niej dla 
siebie odpowiednią serenadę (po akcie pierwszym) lub 
też chór w komedji del grte. 

Dzięki swej oryginalności „Boczaecio* i na tu- 
tejszej scenie cieszy się od lat przeszło dziesięciu sta- 
łem powodzeniem. 

Wezoraj tytułowa partja spoczywała w ręku 
pani Radwan, która zyskała rzęsiste oklaski za śpiew 
ujmujący, połączony z grą swobodną, nawet ele- 
gancką. 

Również zasłużone uznanie dostało się w udziale 
pani Skalskiej za poprawne wykonanie partji Fia- 
metty, oraz pani Kasprowiczowej (Beatrice), która 
była godną jej towarzyszką. 

Starannie wywiązały się ze swego zadania, pani 
Michlewiczowa (Izabela) i panna Weiglówna jako 
Petronelia. 

P. Skalski, jako korzennik liambertuceio ma już 
zbyt ustaloną reputację, by notować wypadło na tem 
miejscu sz-rokie pochwały, zaś p. Koncewicz, jako 
bednarz i p. Gasiński w charakterze golibrody zna- 
łeźli się we właściwych rolach. 
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Zarzad dóbr Dynów, poczta loco. 


i 
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RKKKKKKKAKKKKIKMKKRKKKKKKA 
. Majątek Łubno 


W powiecie Brzozowskim położony, posiadający 350 morg. ornej 
ziemi 35 morg. łąk. 58 pastwisk i 810 morg. lasu, 2 morgi 
ogrodu, jest z folwarkiem, gorzelnią, młynem z wolnej ręki 
Z wykluczeniem pośrednictwa do sprzedania. Pożyczka galic. Tow. 
kred. ziemskiego 14.500 zł. może zostać przy majątku. 
Wiadomości bliższych eo do ceny i warunków udzieli: 


ł nigdy grać nie będzie. 


Rada państwa. 


Telegramy; „Dziennika Polskiego.“ 

Wiadeń 14. czerwca. (Z izby deputowanych). 
Na wczorajszem posiedzeniu było pierwsze czy- 
tanie wmosku Fussa w sprawie izb lekar- 
skich. 

W dyskusji popierali ten wniosek Roser, 
Dworak i Wiedersperg. Wniosek przekazany 
został wybrać się mającej komisji sanitarnej. 

Wiedeń 14. czerwca. Komisja ekonomiezna 
obradowała nad sprawą zawrzeć się mającego 
układu z towarzystwem żeglugi Lloyd'a. 

Sprawozdawca Hallwich podniósł, że na 
mocy tego układu Lloyd odnowi swój lichy ma- 
terjał okrętowy i zostanie przemieniony w czysto 
austrjacką instytucję. 

Schwegel wyraził radość z powodu ta- 
kiego załatwienia sprawy, z zastrzeżeniem, iż 
żadne miasto portowe nie zostanie wskutek tego 
zagrożone. 

Szezepanowski przyłączył się do zda- 
nia Schwegla i zauważył, iż dotychczas cały 
eksport produktów rolnych wartości 600 miljo- 
nów, zdany był na niedającą się osiągnąć ía- 
skę towarzystwa „Adria“. Mowca oświadczył 
w końcu, że głosować będzie za przedłożeniem, 


360203 


lwowskiej, 
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w tem przypuszczeniu, iż inicjatywa rządu po 
budzi Lio ildo działalności. ii w 
~“ Bacquehem i Haardt udzielili bliżsyycb 
wyjaśnień w sprawie przyszłego stosunku towa- 
rzystw „Adria* i „Lloyd“. 
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elegramy „Dziennika Polskiego.“ 

Buda-Peszt 14 W dalszym ciągu 
debaty administracyjnej, przemawiał Simonffay 
ze skrajnej lewicy przeciw prezydentowi mi- 
nistrów. 

Ugron interpelował w sprawie zdolności 
obrony wspólnej armji. 

Liwerpol 14. czerwca. Według wiadomości 
prywatnych, otrzymanych z Loango, członkowie 
wyprawy francuskiej, która wyruszyła w czerwcu, 
roku zeszłęgo do jeziora Cząd, zostali zaatako- 
wani i pożarci przez Kannibalów z Matonga. 

Paryż 14. czerwca. Bazylikę na Montmartre 
strzegą dniem i nocą z obawy przed możliwymi 
zamachami anarchistyczny mi. 

Paryż 14. czerwca. Według wiadomości, o- 
trzymanych z Buenos Ayres przyjął senat wnio. . 
sek zawieszenia na sześć miesięcy wymiany pie- 
niędzy papierowych na złoto. 

Paryż 14. czerwca. Zebranie socjalistycznej 
zwołane w celu zaprotestowania przeciw postępo- 
waniu policji podczas niedzielnego napadu socja- 
listów na kościół Sacró.Coer, skończył się bar- 
dzo niefortunnie, gdyż robotnicy, będący innych 
przekonań, pobili zgromadzonych w straszny sposób. 
Socjalista Martioret, który przewodniczył na zgro- 
madzeniu, otrzymał kilka pchnięć sztyletem. 
Wiele kobiet ma połamane ręce i nogi. Policja 
zachowywała się podcząs tych ekscesów całkiem 
neutralnie. 

Paryż 14. czerwca. Według nadeszłych ta- 
legramów, wiadomości o zamordowaniu ekspedy” 
cji Crampla są nieprawdziwe. 

Rzym 14. czerwca. Nieznani sprawcy oblali - - 
w nocy pomnik Garybaldego w Nizzy terpetyuą. 

Belgrad 14. czerwca. Srpska Niezavisnost 
donosi, że agitacja radykalistów skierowaną jest 
ku temu, aby króla wydalić z Serbji. 

Cetynja 14. czerwca. Dotychczasowy poseł 
został odwołany. Na jego miejsce przychodzi 
wojskowy attachć z Petersburga A chmet Tew- 
fy-bej. 

Petersburg 14. czerwca. W drugiej połowie 
tego miesiąca oczekują tu przybycia poselstwą „ 


japońskiego z księciem Arissugawą na czele. 


NADESŁANE. 
Powiększenia fotograficzne 


z jukiejkolwiek fotografji aż do naturalnoj wioikosė'y 
wykonuje bez zatraty podobieństwa 10 


rotografczny d. HOME avadan ka 8. 
Ilustrow. czasopisma humorystycznego 


MIGUS 
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wyszedł już z pod prasy — i jest do nabycia w Admini- 
stracji „Dziennika Polskiego% pa Marjacki 
l. 6) w „Biurze dzienników“, w trafiks 
i kajęgarniach. 
Prenumerata kwartalna we L 
wynosi A zir., na prowincjć 1 złr. 20 ct. 
egzemplarza ct. 20 Tag 


Z otwcą. 


wowi? 
Cena 


— nn 


TEATR LETNI. 


DZIŚ: 
Po raz pierwszy 


Kurjer Cara 


wielkie widowisko 
w 10 obrazach, z powieści Juljusza Verne'go dla sceny 
przerobił A. Walewski, 


sceniczne ze śpiewami i tańcami 


muzyka układu 


Gamis ma pięć komi z pomiesz- 
kaniem dla farmana. Wozownia na 
trzy powozy zaraz do wynajęcia. Wiado- 
mosć na pierwszem piątrze. Mickiewicz? 
24. 462 
A Z m O 
| ah re blisko pow. miasta z docho- 

dami rocznymi 2.000 zł. do zamiany 
za taką samą w wschodniej Galicji Zgło- 
sié się do Truskawea poste rest. A. 


bszar dworski Nowostółka 

folwark Łęczówka, poczta Podhajce, 
ma na sprzedaź ośm klaczy poprawnych 
z zrebiętami i dziewięć sztuk młodzieży 
poprawnej trzy 1 dwólatki. 449 
oczy, o 
paie koni ponozowych szesna- 

stomiarowych goiadych ma do sprze- 
dania Zarząd dóbr Połtew, poczta Za- 
awórze. 453 


W yprzedaż garderoby i towarów 
Zz masy, oraz liberji dworskiej 
w Zakładzie Jaszezyszyna, gmach tea- 
tralzy. 


m z c 
PM; się oficjalisty do zarządu 

rksauem wapua we Lwvuwie, W) Ma- 
gane »ą jak najlepsze świadectwa, kaucja 
l zBajcinose stosuaków lwowskich, Bliż- 
26; wiadomości bióro redskcji. 


z M 

G*7 mi potrzebą inseruwaĆć 
w dzieuvikach Krajowych luo zagra- 
nicznych Lo ZWWBZE uskuteczniarni 
to majtumiej przez Centralne 
Bióro Ogłus<zeń, Lwów, koper" 
mika IL. 644 


A 
dolny i starszy pomocnik han" 
alowy znajd<cie w moim handlu 
gelanteryjnym papieru i towazow mięsza- 
nych w Czerniowcach umieszczenie. Uferty 


Nr” założona kone. fabryka stór 
i żaluzji Antouiego Dahlkego 
we Lwowie, ulica Piekarska 21, poleca 
swe wyroby w najlepszych gatonkach, 
i po najniższych cenach. Cenniki gratis 
i franco. 468 


estauracja, Kawiarnia i Cu- 
kiernis Aldrzeja Zakrzyczkow- 
silego w Krynicy „pod trzema różami“ 
poleca wyborne a po umiarkowanych 
cenach wszelkie potrawy i napoje, oraz 
rzetelną, & skrzętuą usługę. 


PPE tąchowego kuacha- 
rza przeważnie do sporządzania 
mięsiwa. Xłava według uzdolnienia do 
30 zł. miesięcznie 1 wszelkie wygody. 
trzysyłać zaBwiadczenia pod adresem : 
Wny Jnliusz Tchorznicki, poczia Żyda- 
c2ów w Cucułowcach. 400 


Mieszkania i sklepy 


po 1 cencie od wyrazu. 


PORE od różnych terminów 
(między nuou: pomieszkania 
niuawiateorakie iromtuwe, elegan- 
CHIC, WięBsae 1 MLIEJsze Z odpowie- 
aniem polnieszcęzęnieiu dla służby, lub 
Oosłuzą w domu). Bulep- Stajnię. 
Mozuwuię WyNaJnuje Zarząd realno- 
su Himua Bertemiiana Brajera 
w godźinaca Y.— le 1 3,- 5. 
Świeże powietrze, dubra woda! 
Do wynajęcia va l. lipca: 6 pokoi, 
4 pokoje, o pokoje, # pokuje z pizyna- 
lezyt.svzami. Na żądanie stajnia 1 wużo- 


z pięknym obszernym ogrodem przy ulicy |—— 
Zielonej. Cena 14000 zł. 
Wiadomość udzieli kancelarja adwo- 
kata dra Witolda Święciekiego, 3. maja 
liczba 7, 1132 


m 


wieś ” 


l1 kilometrów od Lwowa oddalona, 

składająca się z 432 morgów czarno- 

ziemiu z dobrymi budynkami, mły- 

nem istawem zarybionym, jest zaraz 
z wolnej ręki do Sprzedania. 


Adres: K. O. poczta Dawidów, 


stracy jnych. 


Biuro wywiadowcze 


J. Polińskiego 


L 29 


KONKURS. 


Komitet wykonawczy fundacji barona Hirscha we Lwowie rozpi- 
suje niniejszem konkurs na posadę sekretarza tego komitetu. 
Ubiegający się winni wykazać dokładną znajomość języka polskiego 
i niemieckiego, oraz zdolność do konceptu w sprawach polityczno-admini- 


Z posadą tą, która tymczasowo prowizorycznie na 6 miesięcy od 
1. stycznia 1892 nadaną zostanie, połączona jest płaca 1.200 zł. rocznie. 
Podania należycie udokumentowane należy wnieść do 15. lipca b. r. 
na ręce dyrektora Wgo Maurycego Lazarusa we Lwowie. 


Lwów, dnia 10. czerwca 1891. 


Komitet wykonawczy fundacji barona Hirscha. 


WILLA XXKKRKKKKKKRKIKXKKKKKKKKKK 


Lwów, ul. Karola Ludwika 1. 5, 1. piętro 


polecić może znakomitego gorzel nika, 
oraz zdolnych nadmłyna.zy i maszyni- 


stów do młocarń. Kządca samoistny, 
kawaler, znajdzie natychmiast pomiesz 
cze nie. 1527 ; 


Wychowawczynie 


egzaminowane nauczycielki, doskonałe w 
językach i muzyee, Austrjaczki, Niemki i 
północne. Angielki, Paryżanki, jakoteż fre- 
blanki, bony, klucznice, poleca sumiennie 
pierwszy i jak najlepiej renomowany || 
Wiedeński instytut guwernantek Emily 


Fr. Słommkowskiego. à 

Car . H 3 „ Zboiński 
Wasili Wasilewitsch Strogofi « Zawadzki 
Nadja Fiedorówna 5 Kwiecińska 
Jolivet franeuski dziennikarz - Walewski 
Fjeicher współpracowoik „Timesa . Feldman 
Iwan Ogarew . Hierowski 
Sangarre 5 f . Nowakowska 
Baron Assakow (marszałek dworu) . Trapszo 
Marfa Strogoff 3 „ Cichocka 
Wielki Książę . Szobert 
Jenerał Kizow . | . Gasiński 
Korniłow aa policji w Moskwie . Milewski 
Mikołaj Mikołajewicz przełożony policji w : 

Niżnym Nowgrodzie „ Senowski 
Abdulin, poczmistrz . Dębieki 
Ewropa, szynkarka k „ Weigel 
Rozstakofi, urzędnik biura telegrafiezńego „ Piasecki 
Nepomuk Wszędiczka ) . Pasternak 
Uberto Gobbo ) przekupnie . Stróżewski 
Frangois Lemaitro ) „ Nowioki 
Akluj ) . Trompeteur 
Kuazila ) żony „ Drzewiecka 
Zulejka ) Rusta - Khana Piwowońska 
Nursa ) . Flach 
Czimejda ) Emira . Miehlewiez 
Sumra ) Bukhary „ Hendrich 
Nerejda ) „ Mielniczek 
Zumra . Karge 
Pawło Fawłowitz . Wysocki 
Rusta Khan, Emir Bukhara - Chmieliński 
Nieznajoma i . Kasprowicz 
Hadir . Skalski 


Goście balowi, Kacapy, Kozacy, Turcy, Ormianie, Chiń- 
czycy, Ozerkiesi, Cyganie, Tatarzy, Kirgizi, miessczabie, 
więźnie, tancerze, tancerki. 

Tańce: W obrazie drugim „Kozak“, układu Pana 
Hoffmana, odtańczą p. Hoffmans i 4 panów z CoTPS de 

balletu. a 
W obrazie 6. „Taniec fantastyczny.» „układu 
p. Żymirskiego, odtańczą ośm pań z Corps de Dalletu. 


Nowa wyztawa. Nowe dekoracje P: Dilla. 
| z z ET > 
Jutro po raz drugi: „KURJER CARA%, wielkie wido- 


wisko sceniezne w 10. obrazach z powieści Juljusza 


Reisner (założony r. 1860) obeenie : 
Verne 'go, przerobił dla sceny lwowskiej A. W alewski. 


wua, Ulica Gięboka (uaprzecjwko Poli- 
Wiedeń I. Stefansplatz nr. 11. 


udresować do A. P. Schalea w Uzerniow- du, 9 A 
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z odpusem swiadectwa 1 tniografją miec 


csch, 


Sama 


Fid poleca naiwiększy wybór dywanów, kap, kocyków, plaidów, bielizny systemu Jagera, kaloszy rosyjgk'<b. 


NAWY R AAC TK -aana 20 M pm 0 m mk O AA PO MOWA WOW 


18, iraty 


mavr ma 


Lwowie, ul Halicka I. 


— Joga ma Printogąg” "° 40i V Halicka | 
W Lazienkach Diany 


Odpowi:dzialny za redakcję Adam Krajewski, 


nąrasajj kagaluszów keszul. krawatak, rakawizzek, kufrów I t n. po nalnlżęzvch gansf" 
sm. MM O T ua W M NE =ë 


k HPRH H A H porcelanowa 1 zł. moenolitewa 55 ct. 
istnieją wszelkie możliwe marmurowa 80 ct. ceynkowa 55 ct. 4 
gatunki wanien 


szklanna 70 et. żelazna 40 et. 
miedzianna SKM et. nasladama JE et. « 

1-11 [EDO EEEE RAA Tr TAAA yyy TE TA on 

Papier z fąbryki czerlańskiej. Z Drukarni „Dziennika Polskiego", pod zarządem Francissk2 Kattnera, 


przy ulicy Słowackiego 1. 8 
abak agrodu Jezulokicze 


Wydawca Józef Laskownicki. 


